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Przedłużenie paktu antykominternowskiego o dalsze 5 lat | 
Przystąpienie do paktu siedmiu nowych państw Ę 


Doniosły akt państwowy w stolicy Rzeszy | 


We wtorek o godz. 12.30 dokonano w sali am- 
basadorów w nowej kancelarii Rzeszy doniosłego 
aktu państwowego. w czasie którego przedstawiciele 
sygnatariuszy paktu podpisali protokół, przedłużający 
czas trwania układu, wymierzonego przeciwko mię- 
dzynarodówce komunistycznej. Równocześnie w uro- 
czysty sposób ogłosili swoje przystąpienie do tego 
paktu antybolszewickiego przedstawiciele Bułgarii, 
Finlandii, Chorwacji, Rumunii i Słowacji. 


W imieniu Fuhrera i rządu Rzeszy minfster dle 
spraw zagranicznych von R.bbentrop dokonał inaugu- 
racji aktu państwowego słowami powitania przedsta- 
wicieli państw, zjednoczonych w pakcie antykominter- 
nmowskim oraz przedstawicieli państw europejskich, 
którzy przybyli na zaproszenie sygnatariuszy paktu, 
celem dokonania swego przystąpienia. Minister spraw 
zagranicznych Rzeszy podkreślił, iż współpraca państw 
zjednoczonych w pakcie antykominternowskim okazała 


się w każdym wypadku zbawienną, tak, iż rządy mo-- 


carstw, które podpisały pakt, postanowiły przedłużyć 
układ ten ną dalsze pięć lat oraz w myśl klauzuli, 
przewidzianej w układzie zaproponować przystąpienie 
u dalszym państwom. Następnie odczytano 
protokół przedłużający ważność paktu. i 


Bezpośrednio po tym odbyło się uroczyste pod- 
pisanie protokółu przez ministra Rzeszy, włoskiego 


| ministra spraw zagranicznych hrabiego Giano, amba- 


sadora japońskiego w Berlinie generała Oshima, pre- 
miera węgierskiego i ministra spraw zagranicznych 
Bardossy ego, posła Mandżukuo Lue-i-Wen oraz 
hiszpańskiego ministra spraw zagranicznych Sunera. 
- Przedstawiciele państw zlednoczonych w pakcie 
antykomiternowskim, złożyli w imieniu swoich rządów 
eświadczenia, w którym podkreślili swą zdecydowaną 
wolę zniszczenia bolszewickiego wroga światowego. 
W oświadczeniach tych zaznaczono, iż walka z bol- 
szewizmem jest zapowiedzią duchowego odrodzenia 
Europy oraz zespolenia coraz bardziej zaznaczającej 
się jedności. Nowy porządek, który uwieńczy tę walkę, 
zapoczątkuje dla naszego kontynentu szczęśliwą erę, 
zapewniając przyszłym pokoleniom ład i pracę. 


HISTORYCZNY DZIEŃ 


„Ten dzień przejdzie do historii, jako hi- 
storyczna data — pisał wczoraj „Völkischer 
Beobachter* o uroczystościach berlińskich. „W 
Berlinie gościli przedstawiciele jedenastu naro- 
dowości, w tym wysłannicy dwóch wielkich 
mocarstw. Sama data zjazdu mężów stanu jest 
bardzo znamienną. W dniu tym wypada rocz- 
nica paktu antykominternowskiego, który wszedł 
w życie 25 listopada 1936 r. przez układ po- 
między Niemcami i Japonią, do którego rok 
później przyłączyły się Włochy. Mężowie stanu 
którzy podpisali i obecnie ten pakt są w pełni 

~ przekonani, że idea walki z bolszewizmem pro- 
 klamowana wówczas przez mocarstwa trójpo- 


- rozumienia Berlin — Rzym — Tokio, -jako 


„wspólny element ich polityki stała się w mię- 
dzyczasie podstawą nowego uporządkowania 
świata. W czasie kiedy układ antykominternow- 
ski wchodził w życie, Związek Sowiecki ucho» 
dził jako zaufany przyjaciel wielkich demokra- 
cji. Od roku 1934 działał w Genewie jako 
łącznik trzeciej międzynarodówki z zachodnimi 
plutokracjami Finkelstein- Litwinow. On był du- 
szą sprzysiężenia przeciwko Włochom, on był 
duszą rewolty komunistycznej w Hiszpanii, on 
był bliskim przyjacielem  czechosławackiego 
prezydenta Benesza, dając się użyć jako na- 
rzędzie akcji demokratyczno-bolszewickiei prze- 
ciwko państwom faszystowskim. Francja za- 
warła z Sowietami formalne przymierze wojen- 
ne. Tym samym rewolicjoniści Światowi z Mo- 
skwy i kapitaliści z zachodu ogłosili, otwarcie 
swój alians, skierowany przeciwko ubogim i 


„cją najżywotniejszych sił kontynentu, zdecydowanych 


młodym państwom. -To była owa historyczna 
chwila, w której zagrożone państwa złączyły 
się dla obrony przed planami Kremlu. 

Ziazd berliński jest dalszym krokiem w 
tej walce przeciwko bolszewikom i ich towa- 
rzyszom. Jest rzeczą znamienną,!'iż strona bry- 
tyjska, opierając się na pewnych przesłankach, 
była przekonaną, iż chodzi w tym wypadku 


Prasa hiszpańska stwierdza, że zjazd berliński 
jest imponującą demonstracją nowego frontu jedności zm 
europejskiej. „z 

Prasa węgiersku nazywa konferencję 12 państw, i 
stwierdzających swą przynależność do nowej Europy, , , 
największym sukcesem dyplomatycznym osi. „Magy- 
arszag“ pisze, że kontynent europejski pò raz pierwszy 
ujawnił swoje prawdziwe oblicze z okazji walki prze- 
ciwko groźnemu niebezpieczeństwu bolszewickiemu. 


o jakąś konferencję gospodarczą, lub: poprostu Gi pay bugarski, „Zora“ PCA hare "28H 
icjalny zjaz erliński stanowi wielką polityczną $ 
Q ofenzywę pokojową. W tych historycznych demonstrację europejską przeciwko bolszewizmowi“, J | 


godzinach nie mówiono jednak o pokoju, lecz 
o zdecydowanym prowadzeniu dalej kampanii 
na wschodzie aż do zupełnego zniszczenia 
bolszewizmu. To jest bowiem hasło, które 
dzisiaj jednoczy wszystkie narody Europy. 


Prasa Europy pod wrażeniem 
spotkania berlińskiego 


Spotkanie europejskich mężów stanu w Berlinie 
dla zamanifestowania jednolitego światowego frontu, 
zwróconego przeciw bolszewizmowi, odbiło się głoś- 
nym echem w całej prasie europejskiej, która ocenia 
je jako wydarzenie o światowej doniosłości. 

Prasa rzymska nazywa zjazd berliński mobiliza- 


zaś dziennik „Utro“ podkreśla, że akt ten umożliwi 
stworzenie warunków i fundamentów pod nowy po- 
rządek Europy. 

Decyzja Danii w sprawie przystąpienia do paktu 
antykominternowskiego stanowi czołowy punkt komen- 
tarzy prasy kopenbaskiej. » 

W Szwecji udział Finlandii, a przede wszystkim 
Danii w imieniu państw skandynawskich w konferen- 
cji berlińskiej, wywołuje z natury rzeczy szczególne 
zainteresowanie. 


Tokio obchodzi rocznicę 
paktu antykominternowskiego Sł 


W rocznicę podpisania paktu antykomin- 
ternowskiego Towarzystwo Przyjaciół Japonii, ii 
Niemiec, i Włoch wydało we wtorek popołudniu | 
uroczysty bankiet, w którym udział wzięli sze- 
fowie misyj dyplomatycznych państw osi oraz i 


przedstawiciele ministerstwa spraw zagranicz- 
nych i armii. 


do stawienia oporu atakowi barbarzyństwa bolszewic- 
kiego, które znalazło swoich sprzymierzeńców w kra- 
jach demokratycznych po tej i tamtej stronie Oceanu 
Atlantyckiego. „Popolo di Roma* podkreśla w szcze- 
gólności fakt przystąpienia -Finlandii do paktu anty- 
kominternowskiego. 


Wielki sukces ścigaczy niemieckich: 8 
zatopiono 16.500 brt. > 


| Zacięte walki w Afryce Północnej trwają nadal Sh 


Naczelna komenda niemieckich sił zbroj- Lotnictwo brytyjskie przy użyciu słabszych 
nych komunikuje z Głównej Kwatery Adolfa sił usiłowało dokonać nalotu nad zatoką Nie- 
Hitlera w dniu 25 listopada co następuje: miecką i okupowane tereny zachodnie. Trzy nA: 

- Walki ófenzywne na środkowym odcinku samoloty nieprzyjacielske zestrzelono. A 


frontu wschodniego mają w dalszym ciągu zwy- Fiński komunikat wojenny 


cięski przebieg.  . 
i» Fiński komunikat wojenny z dnia 24 listo- 
Koło wybrzeża brytyjskiego ścigacze nie pahu bishi Saskbiiącót 


mieckie pod dowództwem szefa flotyli kapitana- | Front Hangoe: W dalszym ciągu ożywiona 

porucznika Baethgne zaatakowały nieprzyja- działalność artyleryjska oraz ostrzeliwanie z 

cielski transport morski płynący pod Silnym granatników, jak również ożywiona akcja na- 

konwojem i zatopiły w toku gwałtownych walk ziemnej obrony przeciwlotniczej na lądowym 

z brytyjskimi kontrtorpedowcami cztery Ciężko = aaa. wirnika tr ię z. in. 

ARON ck know o ac Dok Wiersjecy mciej podme, 0 iu 
. m rż z 


Przesmyk Karelski: Znikoma obustronna 
nę poj. 6 000 brt. Wszystkie ścigacze powróciły działalność oddziałów piechoty oraz karabinów 
w nieuszkodzonym stanie do swych baz. 


maszynowych. 
j x Front Swiru: Na pewnych miejscach obu- 
Samoloty bojowe uszkodziły w ciągu ostat- stronna działalność artyleryjska, granatników 
niej nocy bombami na obszarze morskim koło oraz oddziałów szperaczy. Własna artyleria 
Anglii dwa większe okręty handlowe płynące przyczyniła się do tego, że nieprzyjacielska ar- 
w transportach konwojowanych. Na południo- tyleria oraz inne oddziały broni zaprzestały akcji. 
wo-wschodnim wybrzeżu Anglii bombardowano Front wschodni: Niezwykle ożywiona dzia- 
urządzenia portowe. W rejonie Kanału La Man- 
che lotnictwo zatopiło jeden Ścigacz brytyjski. jeziora Seesjaervi udało się zdobyć poważny 
łup wojenny, w czym znaczne zapasy materia- 
cuskim wybrzeżu Kanału La Manche. Niemiec- | 
kie straże nadbrzeżne odparły te próby, zada- 3: y 
kach frontu toczy się w dalszym ciągu zacięta Generał. pilot Helmuth Wilberg odbywając 
walka. Na północ od Sidi Barani jeden większy dniu 20 listopada br. służbowy lot zginął 
oficerów lotnictwa niemieckich sił zbrojnych. 


łalność nieprzyjaciela połączona z licznymi ata- » 
kami, które jednakże powstrzymano. W okolicy 
W nocy na 24 listopada usiłowali Anglicy rei Jr ża i AŻ k 
A w Grzewnych wartośc 1ika millionów mare 
wylądować przy pomocy kilku łodzi na fran Nabih. pić bul owników wałowycie add. | pap 
jąc Anglikom znaczne straty. ] Generał lotnictwa Helmuth Wilberg zginął 
'W Afryce Północnej na wszystkich odcin- = |. w katastrofie lotniczej | 
wskutek rozbicia się samolotu. Tragiczni - 
brytyjski okręt wojenny został celnie trafiony ły generał Wilberą był jednym 3 siajsłaścaji 
torpedą powietrzną. 
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Zajęcie miasta Solnecznogorski 


Dalsze sukcesy ofensywne na środkowym odcinku frontu. 


wschodniego. Zwycięski kontratak w Afryce północnej 
Wzrastająca liczba jeńców i zdobyczy wojennej 
Bombardowanie dworców brytyjskich 


Naczelna komenda niemieckich sił zbroj- 
nych komunikuje z Głównej Kwatery Adolfa 
Hitlera w dniu 24 listopada br. co następuje: 

- Na środkowym odcinku frontu wschodniego 
prowadzone przez nas ataki zyskały dalej na 
terenie. Pv zaciętych walkach wojska pancer- 
ne zajęły miasto Solnecznogorski w odległości 

| 50 km. na północny-zachód od Moskwy. Kilka 
linii kolejowych zostało przerwanych, celnymi 
uderzeniami bomb. 

Pod Leningradem załamały się nowe pró- 
by przedarcia się ze strony nieprzyjaciela wśród 
ciężkich strat. Zniszczono przytem 8 czołgów 
nieprzyjacielskich, w tem 7 najcięższego kalibru. 
Ciążka artyleria polowa kontynuowała akcję 
skierowaną przeciwko ważnym obiektom wojen= 

"mym w Leningradzie. 

Na południowo-zachodniem wybrzeżu An- 
glii bombardowano w ciągu ostatniej nocy sze- 
reg portów. W czasie próby ataków, podjętych 
przez eskadry brytyjskich samolotów myśliw- 
skich nad wybrzeżem Kanału La Manch, ze- 
strzelono 7 samolotów nieprzyjacielskich. 

W Afryce Północnej kontratak prowadzo- 
ny przez miemiecko-włoskie oddziały armii i 
lotnictwo zjednoczone wypróbowanem koleżeń- 
stwem boni, przyniósł również wczoraj pomy- 
ślne wyniki. Zniszczono w dalszym ciągu 
liczne czołgi. Liczba jeńców i zdobytych ma- 
teriałów wojennych wzrasta. Bitwa na połu- 
dnie od Tobruku oraz ataki silnych oddziałów 
brytyjskich na froncie Sollum-Bardia są jesze 
cze w toku. | 


Włoski komunikat z poniedziałku brzmi 
następująco: Również wczoraj w piątym dniu 
wielkiej bitwy na terenie Marmarica, toczyły 
się od rana do wieczora nieprzerwane walki 
. między siłami niemiecko-włoskimi a brytyjskimi. 
Zacięte walki na lądzie i w powietrzu toczą 
się na obszarze pustynnego kwadratu, między 
Tobrukiem, Bir el Gobi, Sidi Omar i Sollum. 
Włoska piechota i artyleria ściśle współdziałając 
z odziałami niemieckimi stawiły zwycięski o- 
pór wobec prób dalszych wypadów w Tobruku, 
podjętych przez Anglików przy użyciu wozów 
bojowych i wozów pancernych. 

Na odcinku tym, na którym nieprzyjaciel 
poniósł ciężkie straty w zabitych i rannych, 
zniszczono „iemniej jak 50 wozów bojowych 
oraz wiele wozów pancernych. 

Na południe i południowy-wschód od To- 
bruku, dywizje włoskie wspólnie z niemieckimi 
oddziałami pancernymi i przy współdziałaniu 
z lotnictwem bojowym osi, rozbiły znaczne od- 
działy angielskiej broni pancernej, przy czym 
zniszczono 6raz ciężko uszkodzono wiele czoł- 


gów i wozów pancernych. Wzięto do niewoli 


jeńców i zadano nieprzyjacielowi ciężkie straty. 
Na zachód- od Sollum, brytyjskie siły zbroj- 


` ne w,czasie walk, toczonych w dniach 22 i 23 


listopada z niemieckimi oddziałami pancernymi 
poniosły poważne straty. Kilka brytyjskich je- 
dnostek operacyjnych silnie przerzedzono, lub 
zupełnie zniszczono, jak n. p. czwartą brygadę 
pancerną, której dowódca generał Sperling zo- 
stał wzięty do niewoli. Na froncie Sollum, gdzie 
dywizja „Savona“ toczyła od południa 22 listo- 
pada nieprzerwaną akcję bojową-z siłami angiel- 
skimi i imperialnymi, wspieranymi gwałtownym 


ogniem artyleryjskim oraz oddziałami pancer-- 


nymi i lotnictwem, następowały nieustanne ata- 
ki i kontrataki. Dotychczas udało się zniszczyć 
lub unieszkodliwić liczne angielskie po- 
jazdy mechaniczne, przy czym nasze wojska 
stawiające zacięty opór, zadały atakującymu 
nieprzyjacielowi poważne straty. Dywizyjna ar- 
tyleria przeciwlotnicza zestrzeliła dwa samoloty 
nieprzyjacielskie, które spadły płonąc W toku 
licznych walk powietrzych, niemieckie samolo- 
ty myśliwskie zestrzeliły, jak dotychczas stwier- 
dzono, 10 samolotów nieprzyjacielskich. Nasze 
myśliwce zestrzeliły 14 samolotów nieprzyja- 


cielskich, które spadły płonąc, inne zaś wzięły 
pod skuteczny ogień z karabinów maszynowych. 

Zmotoryzowana kolumna brytyjska, która 
przedarła się naprzód na terenie pustyni w Cy- 
renajce, zaatakowała jedną z naszych wysunię- 
tych placówek na południe ód oazy Giela, któ- 
rej załoga po zaciętym oporze, w czasie którego 
zadała nieprzyjacielowi straty, uległa przemocy. 

W Afryce Wschodniej na odcinku bojo- 
wym Gondaru, nasze wysunięte oddziały sto- 
czyły lokalne walki a artyleria w Gondarze 
rozwinęła skuteczny ogień. Nasze samoloty my- 
śliwskie ostrzeliwały ogniem karabinów maszy- 
nowych nieprzyjacielskie obozowisko namiotowe 
na południe od Azozo. 

Na żachód od Marsa Matruk nieprzyjaciel- 
ski parowiec dużej pojemności konwojowany 
przez cztery kontrtorpedowce został trafiony 
dwiema torpedami przez nasze samoloty tor- 
pedowe. "Nasze samoloty torpedowe zastrzeliły 
również jeden samolot nieprzyjacielski po czym 
pomimo ciężkiego uszkodzenia, powróciły do 
swych baz. Parowiec zatrzymał się na morzu 
silnie pochylony. | 

Na zachód od Tobruku skonfiskowano u- 
zbrojony angielski żaglowiec motorowy wraz 
z załogą, przy czym załogę wzięto do niewoli. 


Rzym o bitwie w pustyni 


Dotychczasowy przebieg operacyj wojsko- 
wych w Marmarica oceniany jest korzystnie 
w tutejszych kołach wojskowych. Oddziały 
angielskie, atakujące z odcinka Sidi Omar — 
Sollum natrafiły na zacięty opór niemieckich 
i włoskich wojsk pancernych, które obecnie 
przeszły do silnego, skombiaowanego kontrata- 
ku. Przesmyk Halfaya, pomimo akcji silnych 
jednostek floty angielskiej, znajduje się w dal- 
szym ciągu niewzruszenie w rękach wojsk nie- 
mieckich i włoskich. Również na południowym 
odcinku oazy Gierabub ataki angielskie spo- 
tkały się z zdecydowaną obroną dywizyj wło- 
skich. jeden lekki angielski oddział wywiadow- 
czy usiłował z tego punktu przedrzeć się do 
wnętrza pustyni Cyrenajki. Na froncie Tobruku 
jest w toku ożywiona działalność artyleryjska, 
natomiast nie doszło tam jeszcze dotychczas 
do operacyj na większą skalę. | 


Stolica Rzeszy pod znakiem aktu państwowego 
~ z Okazji rocznicy zawarcia paktu 
antykominternowskiego . 

Z okazji zawarcia paktu antykominternow-* 
skiego przybyli w ciągu dnia dzisiejszego do 
Berlina minister spraw zagranicznych. Włoch, 
Węgier, Chorwacji i Słowacji. Stolica Rzeszy 
a zwłaszcza dworzec, ria który przybyli wyso- 
ce goście zagraniczni. przybrane były w od-. 
świętną szatę. Obok przedstawicieli minister- 
stwa spraw zagranicznych z ministrem Rzeszy 
von Ribbentropem na czele, którzy powitali 
gości w imieniu rządu niemieckiego zjawili się 


‘ponadto akredytowani w Berlinie ambasadorzy 


i posłowie narodów zaprzyjaźnionych z Niem- 
cami, jak również przedstawiciele państwa, partii 
i armii. RY 

Po powitaniu nadzwyczaj serdecznymi sło- 
wami pojedyńczych gości, minister Rzeszy von 
Ribbentrop udał się w ich towarzystwie na 
dziedziniec dworcowy, gdzie ustawione były 
formacje honorowe armii niemieckiej. Po przej- 
ściu przed frontem oddziałów, które prezento- 
wały broń, goście zagraniczni wsiedli do ocze- 
kujących samochodów, którymi udali się do 
wyznaczonych im hoteli. i 


Krwawy teror w Leningradzie 


Według zeznań bolszewików wżiętych do 
niewoli w rejonie Leningradu, w mieście tym 
rozpętała się nowa fala rozstrzeliwań, której 
ofiarą padł tym razem szereg komisarzy. Jako 


który jako 
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uzasadnienie tych wyroków śmierci, wydanych 
przez komendanta miasta, podano, że komisarze 


ci zaniedbywali swych obowiązków utrzymania - 


porządku i karności w armii, a swą opiesza- 
łością przyczynili się do pogorszenia nastrojów 
wśród żołnierzy.. Równocześnie komisarzy tych 
uczyniono odpowiedzialnymi za nieudałe próby 
wyłamania się z Leningradu.. Celem nadania 


tym wyrokom jeszcze bardziej odstraszającego _ 


charakteru, innym komisarzom powierżono misję 
dokonania rozstrzeliwań. 


Nowe daremne próby 
wyłamania się z Leningradu 


W dniu 22. XI. bolszewicy podjęli pono- 
wną próbę wyłamania się z oblężonego Lenin- 
gradu. Z pośród mniej więcej 100 atakujących 
żołnierzy sowieckich, którzy drogą przez za- 
marzniętą Newę usiłowali zbliżyć się do nie- 
mieckich pozycji, przeszło 500 padło w ogniu 
wojsk niemieckich, tak że reszta wycofała się 
do swych pozycji wyjściowych. Dalsza próba 
wyłamania się, dokonana na tym samym od- 
cinku dywizji, została przez bolszewików przy- 
gotowana silaym ogniem artyleryjskim. Mimo 
to zostali ponownie wśród bardzo dotkliwych 
dla nich strat odparci. Kilkuset jeńców wpadło 
w ręce oddziałów niemieckich. Artyleria nie- 
mieckiej armii lądowej skutecznie ostrzeliwała 
ważne obiekty wojskowe w Leningradzie. 


Odezwa Marszałka Rzeszy Goeringa w 


obliczu śmierci pułkownika Moeldersa 
Marszałek Rzeszy Goering, jako główne- 


dowodzący niemieckiego lotnictwa, poświęca 


pułkownikowi Moeldersowi na łamach '„Vólki- 
scher Beobachter“ wspomnienie, w którym da- 
je wyraz smutku i żałoby w imieniu własnym 
i narodu niemieckiego z powodu zgonu oficera, 
jedyny żołnierz niemieckich sił 
zbrojnych nosił na piersiach najwyższe odzna- 


czenie za waleczność. Okryte żałobą niemiec- '* 


kie lotnictwo żegna” najdzielniejszego bojowni- 
ka, który z przeszło tysiąca walk powietrznych 
wychodził jako zwycięzca i ożywiony bezprzy- 
kładnym duchem bojowym strącił 115 samo- 
lotów nieprzyjacielskich.  Niezwyciężony był 


„ten oficer, który padi ofiarą nieszczęśliwego 


wypadku. Smierć młodego towarzysza broni — 
czytamy w końcowym ustępie wspomnienia — 
osobiście przejęła mnie do głębi. 5 


Przybycie europejskich mężów. stanu 
do Berlina e 


Z okazji 5-tej rocznicy zawarcia paktu ko- 
minternowskiego przybyli do Berlina w ponie- 
działek w godzinach popołudniowych premier 
Słowacji dr Tuka, minister spraw zagranicz- 
nych Bułgarii Popow, fiński minister spraw za- 
granicznych Witting oraz duński min. spraw 
zagranicznych Scavenius. fi 
- Po przejściu przed frontem kompanii ho- 
norowej armii niemieckiej, mężowie stanu, któ- 
rym towarzyszył minister Rzeszy von Ribben- 
trop, udali się do przygotowanych dla nich 


kwater, w których zamieszkają na czas swego ' 


pobytu w Berlinie. 


Irlandia będzie się bronić pod własnym sztadarem 
powiedział de Valera ee 
W wygłoszonym przez radio przemówieniu 


do oddziałów obrony krajowej' premier Irlandii ` 


de Valera zaznaczył, że Irlandia kroczyć będzie 
drogą całkowitej niezawisłości. Irlandczycy bro- 
nili granic swego kraju w szeregach własnej 
armii i pod sztandarem irlandzkim. Dzisiaj ko- 
rzystamy z wolności przynajmniej w tej części 
kraju, w której rządzimy, a która to wolność 
została zdobyta kosztem wysokiej ceny. De Va- 
lera zwrócił się z apelem do swych rodaków, 
aby zgłaszali się ochotniczo do lokalnych od- 
działów obrony, bowiem fakt siabości Irlandii, 
może się stać powodem do agresii. 

W obliczu inwazji wojsk północno -amery- 
kańskich do 6-ciu hrabstw, napomnienia De Va- 
lery mają brzemienne znaczenie. 


a meae ee a 
Okładki na dowody osobiste 
Księgarnia „Nowy Czas“ ~" 
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Krótkie wiadomości 

Z okazii urodzin prezydenta republiki por- 
tugałskiej, generała de Fragoso Carmony kan- 
*clerz Hitler przesłał na jego ręce depeszę gra- 
tulacyjną. 

Na zaproszenie ministra Gospodarki Rze- 
szy Funka przybył na kilkudniowy pobyt do 
Berlina bułgarski minister handlu, przemysłu i 
pracy profesor dr Zagaroff. 


Fiński minister spraw zagranicznych Wit- 
 ting przybył w poniedziałek koło godziny 16-tej 
aa lotnisko Tempelhoff, Celem jego powitania 

zjawili się minister spraw zagranicznych Rzeszy 
von Ribbentropp oraz szereg wysokieh przed- 
stawicieli państwa, armii i partii. 


Według ogłoszonego w niedzielę biuletynu 
lekarskiego, stan zdrowia Regenta Węgier uległ 
poprawie. Regent sbędził noc na niedzielę 
bardzo dobrze. Temperatura poranna wynosi- 
ła 36,5, a temperatura wieczorna 37,1. Ogólne 
poczucie jego jest zadawalające. 

Jak się dowiaduje „Niczi Niczj* -w ponie- 
działek z dobrze pinformowanego źródła, ezte- 
ry okręty wojenne Stanów Zjednoczonych na 
rzece jnngtse zostaną wycofane w najbliższym 
czasie, natychmiast po opuszczeniu lądu przez 

_ północno - amerykańskie wojska strażnicze w 
Chinach. Jak słychać, mowem miejscem prze- 
' znaczenia okrętów stacjonowąnych dotychczas 
na Jangtse, ma być Manila, gdzie mają one 
wzmocnić flotylę Stanów Zjednoczonych Dale- 
„kiego Wschodu. | 


"Korespondent dziennika „Tokio Asahi 
Szimbuu* w Moskwie, Hatanaka, który na ży= 
czenie ambasadora Tatekawy ostatnio przybył 

"do Samary, informuje swą redakcję, że na uii- 
cach Moskwy Spotyka się jedynie starców, ko- 
 biety i dzieci. Sytuacja Moskwy jest bezna- 
dziejna. Miasto czyni wrażenie, jak gdyby 
młodzież została wysłana na front. 


| ‘Francuskie: władze bezpieczeństwa na tere- 

mie departamentu Dórdogne ujęły 30 niepożą- 

danych obcokrajowców, w większości żydów, 

którzy w ostatnich czasach uprawiali. politykę 

wrogą rządowi francuskiemu, bądź też prowa- 
dzili szkodliwe dla kraju spekulacje. 


Generalny dyrektor tureckiego urzędu han- 
dlowego Achmed Dżemil Dżon uda się w naj- 
bliższych dniach w otoczeniu kilku swoich 
współpracowników do Berlina, celem nawiąza- 
nia tam kontaktu z miarodajnymi czynnikami 
_ niemteckimi w sprawie zrealizowania niemiecko- 
tureckiego układu handlowego. 
= Jak donoszą w poniedziałek rano z Kuj- 
 byszewa, wprowadzono w Unii Sowieckiej 
 ukazem prezydium rady naczelnej podatek ka- 
 walerski dla bezdzietnych i osób bez rodzin, 
„2 mocą obowiązującą wstecz od dnia 1 paź- 
„dziernika br. Obowiązkoawi uiszczania tego 
„podatku podlegają w myśl nowej ustawy wszyst- 
"kie osoby samotne, bez rodzin i bezdzietne, 
"przy czym u mężczyzn granica wieku wynosi 
„0d 20 do 50 lat, a u kobiet od 23 do 45 lat. 
4 W. niedzielę popołudniu na lotnisku w Sa- 
 cavem przymusowo wylądował. dwumotorowy 
bombowiec brytyjski, Załoga, składająca się 
z dwóch. Anglików, dwóch Australijczyków i 
dwóch Nowozelandczyków po zapaleniu maszy- 
ny stawiła się do dyspozycji władz portugal- 
skich. Członkowie załogi zostali internowani. 
! W niedzielę na pokładzie parowca „Car- 


| 


valho Araujo“ wyruszył dalszy kontyngent wojsk, > 
«dają bardzo niechlujnie a poza tym są szko- 


przeznaczony dla wzmocnienia garnizonów xa 
Azorach. 


-Japonia wypowie pakt neutralności 
; | z Rosją 4 


=~ _ Jeżeli zajdzie tego konieczność, Japonia 
będzie zmuszona wypowiedzieć rosyjsko-japoń- 
Ski pakt o neutralności i podjąć energiczne 
kroki, jeżeli Rosja będzie w dalszym ciągu od- 
' powiadała w sfoistyczny i wykrętny sposób na 
_ protesty japońskie z powodu zatopienia pa- 
-"rowca.„Kebi Maru“. Takie oświadczenie za- 
- mieścił dziennik „Kokumin Szimbun* w ponie- 
_ działek rano. sg 
fi 
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Przyświetlanie zbyt gęstej korony 
drzew owocowych 

Pielęgnacja korony drzew owocowych po- 
lega przede wszystkim na prześwietleniu zbyt 
gęstej korony. Prześwietlenie u śliw zwykłych 
i węgierek przeprowadza się, zależnie od wa- 
runków klimatycznych w styczniu i lutym, tj. 
wtedy, gdy przestaną w nich krążyć soki. Na- 
tomiast pozostałe gatunki pestkowe, a więc 
brzoskwinie prześwietla się w marcu i w kwietniu. 

Starsze drzewa owocowe mają osłabioną 
siłę wypuszczania młodych pędów. Pozosta- 
wiając je swojemu losowi, powoduje się ich 
Szybkie zestarzenie oraz zmniejszenie ilości 
owoców. Musimy bowiem pamiętać, iż każde 
przycięcie stanowi dla drzewa podniet; dla 
wypuszczenia nowych pędów. Tym sposobem 
zmusza się drzewo do wytwarzania przyrostów, 
a tym samym kwiatów i owoców. 

Które gałęzie należy usuwać i jak daleko 
przycinać poszczególne pędy, ustala się na pod- 
stawie wyglądu i dawniejszego wzrostu drzewa, 
posiadanej siły wegetacyjnej, budowy ruszto” 
wania gałęzi i wreszcie zależnie od odmiany. 
Ten więc, kto przeprowadza generalne czysz- 
czenie drzewa, musi sam na miejscu stwierdzić 
dane warunki i okoliczności. 

Następnie winniśmy wiedzieć,. że Światło 
słoneczne z trudem przedostaje się do wnętrza 
gęstej korony, a tymczasem Światło i powietrze 


są jej elementami życia, bez których żadne 


drzewo nie jest w stanie wykształcić owoców. 

-~ Prześwietldjąc drzewa owocowe, nie mo- 
żemy również zapomnieć o starszych krzewach 
jagodowych. Krzaki stare i nieowocujące wy- 


cinamy, w stosunku do innych przeprowadza- ' 


my tą samą procedurę, zapewniającą Światło 
| powietrze, 


Należy sobie bezwarunkowo ułatwić wyj- 
mowanie kiszonek ze zbiornika, albowiem wyj- 
mowanie paszy z dolnych „warstw zbiornika 
jest bardzo uciążliwe. W tym celu używamy 
pomostu zawieszonego, przy czym najpierw 
nakłada się paszę na pomost a stąd na taczki. 
Wyklucza to pracę przy pomocy liny i kosza. 


Aby zrzucana paSźa nie uległa zbrudzeniu, 
„ustawiamy taczki na tarcicach. Jeżeli natomiast 


zabieramy się do budowy nowego zbiornika 
kiszonkowego, to umieszczamy odrazu na od- 
powiedniej wysokości otwory do wyjmowania 
paszy, które znacznie ułatwiają pracę. Przy 
większych dołach z zakiszonymi ziemniakami, 
wyjmowanie ich ułatwiają schodki zbite z de- 
sek lub pomost pochyły. Ponieważ kiszonki 
przewozi się zasadniczo w większych ilościach 


na taczkach, a nie przenosi się wprost ze zbior- `“ 


nika do obory, przeto drogi w obrębie naszego 
gospodarstwa musimy utrzymywać w porządku, 
a szczególnie, jeżeli zachodzi potrzeba, prze- 
prowadzamy ich wzmocnienie. 


Drzewa i krzewy ściągają w jesieni 2e 
swych liści większą część materiałów odżyw- 
czych do wnętrza pnia. Jednakże opadłe liście 
zawiera jeszcze znaczny ich zapas, a więc 
przede wszystkim trochę. azotu, na którego 
utratę nie możemy sobie pozwolić. Zwiędłe 
liście trzymamy wymieszane z ziemiąi zgro- 
madzone w jedną kupę w stanie wilgolnym. 
Najpóźniej po dwóch latach rozkładają się one 
wraz z wymieszaną ziemią na pulchną "masę, 
pełno wartościową ziemię liściastą. 

Pozostawione pod drzewami liście wygią- 


dliwe dla rozwoju trawy, ponieważ gnije ona 
łatwo, pod mokrym listowiem, „właszcza jeżeli 
spadnie na to śnieg. 

Liście mogą być równie dobrze wykorzy- 
stane na stosach kompostowych, które zakłada 
się jesienią. W inspekcie zaleca się używać 
liści ze względu na ich słabe przewodnictwo 
cieplne, jaką najniższą warstwę, aby to ciepło, 
które wydziela, szczególnie koński nawóz, nie 
zostało oddane zimnej ziemi. 


Nawożenie samą ziemią liściastą nie jest 


wystarczające, jednakże może być ono dodat- 
kowo zużytkowane obok obornika, kompostu, 
gnojówki i nawozów .pomocniczych. 
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„| Wiadomości z Jędrzejowa i okolicy | 


JĘDRZEJÓW 26 XI 1941 


Nie obrażać policjanta nawet po pijanemu 
Helena Kurek z Jędrzejowa (3-go Maja 40) wracając 
z chrzcin w stanie podchmiełonym wraz z mężem, 
wszczęła awanturę na ulicy w Jędrzejowie z niejakim 
Domagalskim, również z Jędrzejowa. W czasie bójki 
powstało zbiegowisko, wskutek czego przybyły policjant 
z miejscowego posterunku: plutonowy P. rozpędził je. 
Kurkowa niezadowolona z interwencii policji, skiero- 
wała pod jego adresem kilka obelżywych wyrażeń. 
Sąd grodzki w Jędrzejowie skazał Kurkową na dwa 
miesiące aresztu, mimo tłumaczenia się, że w chwili 
przestępstwa była podchmlelona i nie pamięta, co. 
powiedziała. Wydział odwoławczy sądu okręgowego 
w Kielcach, do którego skazana odwołała się, wyrok 
pierwszej instancji zatwierdził. 


Za półtora metra ziemniaków — pół roku 
więzienia. Sąd grodzki w Jędrzejowie skazał miesz- 
kańca Imielna, Henryka Matka na pół roku więzienia 
za kradzież półtora metra ziemniaków ze stodoły 
Franciszki Bochniak. 


Kobiety między sobą. Walna rozprawa mię- 
dzy mieszkankami gajówki Siedlce, gminy Wodzisław 
Józefą Kopeć i Zofią Kordas, miała miejsce na ścieżce. 
Poza obelgami, Kordas została dotkliwie pobita przez 
antagonistkę dość dotkliwie. Finał rozegrał się przed 
sądem grodzkim w Jędrzejowie, który skazał wojow- 
niczą Kopciową na 3 miesiące aresztu i koszty sądowe. 


Okradli mieszkanie żyda. We wsi Mnichów, 
gminy Brzegi, nieznani sprawcy dostali się w nocy 
do mieszkania Szlamy Goldluta, któremu skradziono 
garderobę meską | damską, ogólnej wartości 1000 zł. 


' Kradzież rowerów nie ustaje. W tych dniach 
skradziono na terenie powiatu jędrzejowskiego trzy 
rowery pozostawione bez opieki na ulicy, mianowicie: 
na szkodę Władysława Lipskiego w Jędrzejowie; Bo- 
lesława lIndyki w gajówee Nagłowice i Bolesława. 
Gregorczyka w Słupi. — Złodziej poszukuje policja. 


Pożar od iskry parowozu. Na przedmieściu 
Zielonki w.jędrzejowie spalił się onegdaj dom. Józefa 
Barańskiego, kryty gontem. — Pożar powstał od iskry 
parowozu pociągu kolejki wąskotorowej, 


Okradli sklep spożywczo-galanteryjny. We 
wsi Wymysłów, gmińy Brzegi, nieznani złodzieje wła- 
mali się do sklepu spożywczo-galanteryjnego Leokadii 
Leśklewicz, skradli różnych towarów na sumę około 
tysiąc złotych ceny przedwojennej. 


, Kradzież mieszkaniowa. Nieznani złodzieje 
dostali się do mieszkania Albiny Marczewskiej w ję- 
drzejowie, której skradziono: kożuch krótki czarny, 
palto męskie z kołnierzem fokowym, płaszcz męski 


letni i trzy ubrania męskie, ogólnej wartości około 


1500 złotych. 
WŁOSZCZOWA 


` Kradzież krowy. Władysławowi Fidurze w 
Wilgoszczy, gminy Irządze, skradziono w nocy z chlewa 
krowę, wartości 600 złotych. 


Włamanie do lokalu gminnego. Nieznani | 


sprawcy za pomocą wybicia szyby w oknie, włamali 
się w nocy do lokalu gminnego w Słupi, gdzie skradli 
z szuflady stołu po wyważeniu łomem żelaznym 204 
złote stanowiące własność gminy. W czasie kradzieży 


złodzieje zostali spłoszeni, wskutek czego nic więcej 
« poza gotówką nie zabrali. si 


Pożar w młynie. Wskutek zaprószenia ognia 
wybuchł pożar w zagrodzie młynarza Hipolita Będ- 
kowskiego w Nadolniku, gminy Kurzelów. Pastwą 
ognia padł doszczętnie dem drewniany, wartości 
około 10 tysięcy złotych. s 


MIECHÓW 


Obrabowali właścicielkę majątku. Około 
północy do mieszkania właścicielki majątku Goszyce, ` 
gminy Luborzyca Zofii Kernerowej wtargnęli złodzieje, 
którzy po steroryzowaniu domowników, skradli! gar- 
derobę męską i damską oraz biżuterię, ógólnej war- 


tości. około 30 tysięcy złotych. Właścicielce majątku 


złodzieje kazali położyć się do łóżka, nakryć na głowę 
kołdrę i nie wstawać przez dłuższy czas po-ich odejściu. 
Złodzieje z łupem zbiegli w niewiadomym kierunku: 
Pościg zarząaziła policja z miejscowego posterunku, 


WOLBROM 


„Porwany* przez nieznanych osobników. 
Niezwykłą sensację w okolicy Wolbromia budzi fakt. 
„porwania* przez pięciu nieznanych osobników we 
wsi Szyce, gminy Kidów (koło Wolbromia), 17-letniego 
Józefa Rydla. Osobnicy ci kazali się ubrać Rydlowi 
ì wyjść z nimi na drogę, pó czym mimo jego protestu, 
zabrali go z sobą w nmniewiadomym kierunku. Od 
chwili tego wypadku upłynęło trzy tygodnie, a Rydel 


do domu nie powrócił. — Rysopis Rydla: wzrost 170 


centymetrów, włosy blond, twarz pociągła, oczy nie- 
bieskie, ubrany w czarną marynarkę, szare spodnie, 
popielaty kaszkiet, trzewiwiki czarne sznurowane. — 
Sprawcy ubrani byli po cywilnemu. 
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Walki w Północnej Afryce 


Ciężkie straty nieprzyjaciela w ludziach i materiałach 


Włoski komunikat wojenny z wtorku brzmi 
następująco: Na polu walki w Marmarica siły 
zbrojne osi stoczyły również w ciągu dnia 
wczorajszego zacięte walki. W rejonie Bir el 
Gobi dywizja „Ariete“ oraz niemieckie dywizje 
pancerne w wyniku operacji okrążających, roz- 
poczętych w dniu 23 listopada zniszczyły 22-gą 
angielską brygadę pancerną. Wzięto do nie- 
woli dalszych jeńców. Oczyszczenie pola walki 
zasianego ugrzęzłymi w ziemi lub ogarniętymi 
pożarem czołgami angielskimi, odbywa- się 
w dalszym ciągu. 

Przy oblężeniu Tobruku, gdzie nieprzyja-: 
ciel usiłował dokonać wypadów wozów pan- 
cernych, przy poparciu artylerii i lotnictwa, 
odpartych w zupełności przez nasze wojska, 
nic się nie zmieniło. Zniszczono 12 czołgów 
i zestrzelono trzy samoloty. 

Na froncie Sollum ataki podjęte przez nie- 
przyjaciela przy użyciu dywizji ściągniętych ze 
wschodu natrafiły na zdecydowany opór wojsk 
niemieckich i włoskich. Wspaniała postawa 
dywizji „Savona“, która walczyła zacięcie i 
utrzymała główne pozycję, zasługuje na pod- 
kreślenie. 

Zjednoczone lotnictwo brało nieustanny 
udział w tych walkach, dokonując intensywnych 
bombardowań i akcji ostrzeliwania. Również 
obiekty oraz port w Tobruku były wielokrotnie 


"bombardowane. W czasie walk powietrznych 


nasze lotnictwo zestrzeliło 8 samolotów nie- 
przyjacielskich, które spadły płonąc. Dalszych 
12 samolotów zestrzeliło lotnictwo niemieckie, 
które ponadto spowodowało pożar sześciu Sa- 
molotów na ziemi. j 

W przebiegu zaciętych walk tegoż dnia, 
zadano nieprzyjacielowi ciężkie straty w lu- 
dziach, czołgach 1 materiale wojennym. Także 
nasze straty są dotkliwe. | i 

W południowej części Cyrenajki mały gar- 
mizon oazy Girlo stawiał zacięty opór wobec 
nacisku ' nieprzyjacielskiego. Nasze lotnictwo 
zaatakowało ponownie gwałtownie zmotoryzo- 
wane kolumny angielskie, posuwające się w kie- 
runku tej Oazy. Trafiono ponownie celnie liczne 
samochody ciężarowe tej kolumny i spowodo- 
wano wśród nicb pożary. 

Samoloty angielskie dokonały nalotów na 
Trypolis, Benghasi i kilka mniejszych miejsco- 
wości w Libii, przy czym nie było żadnych 
ofiar w ludziach a jedynie spowodowano nie- 


"znaczne straty materialne. Nad Trypolisem je- 


den z naszych samolotów myśliwskich zestrzelił 
jeden „Blenheim*. 

Na Sycylii ziemna obrona przeciwlotnicza 
zestrzeliła wczoraj popołudniu jedną maszynę 
„Hurricane“. Pilot został wzięty do niewoli. 

W Afryce wschodniej nieprzyjaciel nawią- 
zał. kontakt bojowy z wysuniętymi stanowiska- 
mi w Gondarze i przy pomocy lotnictwa oraz 
artylerii zaatakował nasze pozycje obronne, 
które zażarcie się broniły. Na północnym fron- 
cie Gondaru zaatakowano oddziały nieprzyja- 
cielskie z bazy Chercher (Ualag), przy czym 
nasi żołnierze rozproszyli nieprzyjaciela. 


Oddział szturmowy wysadził w powietrze 


sowiecką linię kolejową. Bitwa czołgów 


Batalion niemieckich strzelców zasilony 


- kilkoma czołgami oraz artylerią, uderzył w dniu 
19. XI. br. na środkowym odcinku frontu jako 


awangarda jednej dywizji pancernej, zupełnie 
nieoczekiwanie w kierunku ważnej arterii ko- 


munikacyjnej i mimo bardzo silnej akcji erty- . 


lerii sowieckiej, obsadził odcinek tej drogi. Wy- 
dzielony z tegoż batalionu odział szturmowy 
pod komendą kaprala, został pchnięty celem 
zajęcia biegnącej opodal linii kolejowej. Pomi- 
mo znajdujących się w pobliżu sowieckich oko- 
pów, oddziałowi temu udało się niespostrzeże” 
nie podejść do wspomnianej linii i wysadzić 
ją w powietrze. W ciągu nocy oraz dnia na- 
stępnego ów batalion strzelców niemiecxich 
narażony był na sześciokrotne ataki silnych je- 
dnostek powietrznych, które pod osłoną czoł- 


gów nacierały nań ze wszech stron. Batalion' 


skutecznie opierał się tym atakom, odpierając 
wszystkie z dużym powodzeniem, a nawet ni- 
szcząc dwa ciężkie 52-tonowe czołgi z pośród 
5 nacierających kolosów sowieckich, tudzież 
zmuszając pozostałe do wycofania się. Gdy po 
bitwie przeszukiwano teren walki, znaleziono 
przed pozycjami niemieckimi 530 poległych żoł- 
nierzy sowieckich. . t 

W dniach 17 i 18 listopada br. na tymże 
odcinku bojowym zaatakowała sowiecka bry- 
gada pancerna Oddział niemieckich wojsk pan- 
cernych. W walce broni pancernej zdemolowano 
ogółem 23 sowieckie czołgi, w czym dwa ol- 
brzymy 52-tonowe, nie ponosząc żadnych strat. 
Resztki sowieckiej brygady pancernej zaprze- 
stały dalszych działań, wycofując się z pola 
bitwy. W dniu 19 listopada br. na południo- 
wym odcinku tego samego frontu bojowego 
wtargnęły oddziały pewnego niemieckiego puł- 
ku wojsk pancernych na położoną na wzgórzu 
pozycję sowiecką Zarówno w toku akcji obron- 
nej, jak i w kontratakach sowieckich udało się 
zdemolować jeszcze 5 czołgów 32-tonowych. 

O wysiłkach żołnierzy niemieckiej piechoty 
w obecnych warunkach bojowych na wscho- 
dzie można wyrobić sobie jasny pogląd, jeśli 
się przekonamy, że żołnierze pewnej dywizji, 
mimo mrozu i Śniegu, w ciągu kilku godzin 
w dniu 19 listopada br. potrafili zdobyć w ata- 
kach 39 bunkrów betononwych oraz 296 bun- 
krów drewnianych. j 


Rozbicie kontrataku ' 
sowieckiego 


W północnej części frontu wschodniego 
bolszewicy usiłowali w nocy na 23 listopada 
br. dokonać kontrataku na odcinku, obsadzo- 
nym przez jedną ż niemieckich dywizji piecho- 
ty. Bolszewicy ruszyli naprzód wspierani przez 
ogleń swych baterii artyleryjskich i czołgów. 
Dzięki silnemu ogniowi obronnemu wojsk: nie- 
mieckich udało się jednak rozbić wielokrotnie 
ponawiane próby ataku bolszewików, którzy 
wtargnęli do linii niemieckich. We wczesnych 
godzinach porannych kontratak sowiecki zała- 
mał się zupełnie w -ogniu wojsk niemieckich. 
Oprócz poważnych strat w zabitych i rannych, 
bolszewicy stracili 3 czołgi na ogólną ilość 4, 
biorących udział w akcji. 


Szczegóły sowiecko-japońskiego 
incydentu aranicznego 


W związku z incydentem granicznym w 
dniu 16 listopade br. donosi ajencja Domei, że 
incydentten spowodowało trzech kawalerzystów 
sowieckich, którzy zamierzali wyszpiegować 
stanowiska japońskie. „Ponieważ bolszewicy — 
stwierdza wymieniona ajencja — wypełniali 
określoną misję wojskową, wykluczony jest 
jakiś błąd co do ich odpowiedzialności za 
przekroczenie granicy“.  Mandżukuo wniosło 
protest w konsulacie sowieckim w Charbinie. 


Podania w języku niemieckim, 
„ tłumaczenie dokumentów rosyjskich 
„na język niemiecki, przepisywanie na 

370 „maszynie. Adres w „Nowym Czasie”. 
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nieprzyjacielskich, na podstawie ostatnich mel- 
' dunków donosi, że 6 samolotów nieprzyjaciel- 
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Stany Zjednoczone nie mają już obowiązku 
wspomagania Anglii | 
W liście do wydawcy londyńskiego dzien- 
nika „Daily Sketch* lorda Kensleya, wydawca | 
dziennika „Chicago Tribune“ Mc. Cormick wy- = 
stępuje przeciwko twierdzeniu, jakoby Anglia 
była krajem macierzystym Stanów Zjednoczo- 
nych. Na podstawie cytatów z historii Stanów 
Zjednoczonych Mc Cormick oświadcza, że dziś 
nie istnieje już żaden łącznik wewnętrzny pomię- 
dzy Anglią i Stanami Zjednoczonymi. W pierw- | 
szym rzędzie wydawca amerykański stara się 
udowodnić, że Stany Zjednoczone nie mają 
już żadnego wewnętrznego zobowiązania do 
wspierania Anglii. Społeczeństwo Stanów Zje- | 
dnoczonych jako całość — pisze on — od- 
rzuca tezę szerzoną. przez akcję propagandową, — 

jakoby Stany Zjedaoczone były tylko przyczep- 
kiem do Imperlum Brytyjskiego. | 


Stany Zjednoczone wyłączają Argentynę I Kanadę 
jako konkurentów z rynku zbożowego 


Według depeszy biura Reutera z Waszyng- 
tonu nadeszłej z Argentyny, departament rol- 
nictwa Stanów Zjednoczonych miał opracować 
program w Sprawie odstąpienia nadwyżki psze- 
nicy, wynoszącej 174 miliony buszli po cenach 
dumpingowych państwem Ameryki łacińskiej. 
W ten sposób Stany Zjednoczone cheiałyby 
zdławić konkurencję Argentyny i Kanady. Za- 
pasy pszenicy miałyby być dostarczone głów- 
nie państwom Ameryki Środkowej, Wenezueli, 
Ekwadorowi i Kolumbii. W związku z tru- 
dnościami argentyńskiego rynku eksportowego 
pszenicy, jak również w zwiazku z ofertą Sta- 
nów Zjednoczonych na zakup nadwyżki zie- 
miopłodów w Argentynie, dumping północno- 
amerykański wywołał powszechne zaintereso- 
wanie, jednakże zainteresowane państwa do- 
tychczas nie zajęły swego stanowiska w tej 
sprawie. 


Jak się De Gaulle ustosunkuje 
do Churchilla . 


Agencja „Interfrance* przyniosła w ub. 
sobotę rewelacyjną informację na temat coraz 
to liczniejszych objawów obstrukcji we wza- 
jemnych stosunkach de Gaulle'a i jego brytyj- 
skich protektorów. Podobno Churchill miał się 
dowiedzieć, jakoby de Gaulle ze swej kwatery 
głównej w Brazzaville czynił starania o nawią- 
zanie bezpośredniego kontaktu z rządem Sta- 
nów Zjednoczonych, a to celem odstąpienia 
Stanom Zjednoczonym. wojennych baz na te- 
renach francuskich kolonii w Afryce zacho- 
dniej oraz celem uznania przez rząd waszynę- 
toński w drodze dyplomatycznej jego pseudo- 
gabinetu. Zdenerwowanie Churchilla uzewnę- 
trzniło się interwencją czynników angielskich 
w Londynie u rządu w Waszyngtonie, przy 
czym rząd angielski miał się domagać u rządu 
waszyngtońskiego aby ten odrzucił jakąkolwiek 
inicjatywę de Gaulle'a z wezwaniem natych- 
miastowego przybycia do Londynu i przedsta- 
wienia sprawozdania z jego prywatnej akcji 
podjętej u rządu Stanów Zjednoczonych. 
Gaulle miał jednak nie zastosować się do po- 
lecenia Churchilla. 


Ciężkie straty lotnictwa b 

w Afryce Północne 
Uzupełnienie komunikatu naczelnej komen- 
dy niemieckich sił zbrojnych donoszące o ata- | 
ku niemieckich samolotów na jedno z letnisk - 


skich zostało zniszczonych na ziemi. Lotnicy 
niemieccy zostali zaatakowani przez myśliwce 
angielskie i zestrzelili nie, jak początkowo do- 
niesiono, 25, lecz 26 aparatów angielskich. 


maki ola F Potoka W. a i a Ta a 
z . 
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